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ZAINTERESOWANIE LWOWA OGRANICZA SIĘ DO „NIŻSZYCH“ SFER. — NIEWESOŁE POŁOŻENIE „RU- 
CHU“, — SYTUACJA LWOWA. — KTO ZASIĄDZIE NA TRONIE? 


Lwów, 9 listopada. 

Jutrzejsze rozgrywki ligowe mają 
dla lwowskich klubów decydnjące zna- 
czenie. Wprawdzie ani Pogoń, ani też 
Czarni nie biorą w walkach czynnego 
udziału, niemniej jednak Lwów z na- 
prężeniem oczekiwać będzie wieści z 
warszawskiego i śląskicgo placu. Ba- 
lalja krakowska ma dla mas jedynie 
drugorzędne znaczenie, ponieważ w 
losach tronu mislrzowskiego nie jeste- 
śmy dzisiaj bezpośrednio zaintereso- 
wami, 

Uwaga sportowców Lwiego grodu 
koncentruje się przedewszystkiem 

na słolscy państwa. 

Tam w Warszawie toczyć się bowiem 
będzie zacięty bój o egzystencję. ITC. 
przechrzczonemu ostatnio na „Pierw- 
szy Klub Piłkarski“ (1. K. P.) nadarza 
się ostatnia sposobność mwyratowania 
się przed spadkiem. ka.owiczanie ma 
ja obecnie 17 punktów, zwyciężając 
Warszawiankę, mieliby wszelkie da- 
me z kapitałem 19 pk. ulrzymać się w 
szeregach wybrańców ligowych. 1. h 
P. ma tylko jedną droge ti wygrać! — 
Partja remisowa nie pelepszyłaby spra 
wy, gdyż zamknąwszy ostatecznie ss- 
rję gier znalazłby się katowicki klub 
z gorszym stosunkiem bramek za Czaz- 
nymi i Pogonią. 

W Warszawie zalem nastąpić mo- 
że rozstrzygnięcie, kto bedzie pierw- 
szym kamdydatem do tegradacji. 

O losach drugiego nieszczęśliwca 
zadecydować może pośrednio 

walka Rnuchn z Legią. 
Po serji nieoczekiwanych sukcesów na 
stąpiła reakcja i drnżyna górnośląska 
w szybkkiem tempie ntracha zdobyty 
teren, spadając coraz niżej. Teoretycz- 
nie sytuacja Ruchu nie jest złą, posia- 
da on 17 punktów przy 21 grach, ma 
więc szanse powiększyć kapilał swój 
o dalszych 6 punktów. Między teorią 
a rzeczywisłością „zachodzi jednak 
znaczna różnica. Zdobycie potrzeb- 
nych punklów zależy bowiem nietyl- 
ko oł Ruchn ale i przeciwników, a ci 
nie bardzo będą się kwapić z ułatwie- 
niem partnerowi sprawy. Już Legia 
stanowić będzie ciężką do. pokonania 
przeszkodę, tembardziej, że wojskowi 
mają z Ruchem porachunki z wiosny. 
Wnioskując bowiem z ostatnich wy- 
stępów, trudno przypuszczać,by Gór- 
noślązacy dali sobie radę ze stołeczną 
drużyną, to też wedle wszelkiego pra- 
wdopodobieństwa zawody  jutrzejsze 
zakończą się zwycięstwem gości. Czy 
Ruchowi uda się nadrobić straty na 
Cracovii i Warszawiance, na to trudno 


odpowiedzieć, widoki nie są jednak ró- 
żowe. Sytuację górnośląskiej drużyny 
pogarsza jeszcze fakt, że wedle wszel- 
kiego prawdopodobieństwa zwycięskie 
jej zawody z Garbarnią zostaną anulo- 
wane, a wąlpić należy by w powtór- 
nym meczu udało się Ruchowi odebrać 
Garbarni obydwa punkty.  Pozalem 
krążą pogłoski o miewesołej finansowej 
syluacji klubu, mają one nawet pocią- 
znąć za sobą dyskwalłiłikację z powo- 
dn nieniszczeaia wkładek, co byłoby 
już osłalecznem  dobiciem ligowego 
przedstawiciela Król. Huty. 

Eliminacja 1, K. P. i Ruchu z Ligi 
byłaby dla Śląska ciężką klęską i to 
tem dziwniejszą, że dostarcza on obec- 
nie piikarstwu polskiemn najlepszych 
/ graczy. 

NASZE DRUŻYNY. 

Slow parę „poświęcić musimy jesz- 

cze naszym drużynom. 


Czarni ukończyli rozgrywki z 18 
punktami i dziś zmuszeni są bezczyn- 
nie przyglądać się wydarzeniom, ma- 
jącym zadecydować o dalszych losack 
| 


starego klubu. Najkorzystniejszem roz: 
wiązaniem byłaby dla Czarnych klę 
ska 1KP oraz Ruchu a w dalszym cią 
gu Turystów ewent. Pogoni. Teoretycz- 
nie i Czarni zagrożeni są spadkiem, 
byłoby to jednak związane już z þar- 
dzo wielkim pechem, 


Pogoń 


jest w sytuacji o tyle lepszej, że ma 
jeszcze możność powiększyć ilość punk 
tów o ile... wygra leb conajmniej zre- 
misuje z Garbarnią. Również w jej in- 
teresie leży więc klęska 1EP. Gdyby 
jeszcze Turyści z dwóch spotkań wy- 
nieśli jedynie dwa punkty, to nawet w 
razie klęski z Garbarnią kwestja była- 
by dla Lwowa pomyślnie rozwiązana, 


dzięki lepszemu  stosunkowi bramek, 
naturalnie pod warunkiem, że zwycię» 
stwo Krakowian nie wypadłoby w zbył 
wielkich rozmiarach 


KTO BĘDZIE MISTRZEM, 


na to dziś jeszcze odpowiedzi dać nie 
można, Syluację wyjaśni do pewnego 
stopnia jnłrzejsze spotkanie Wisła—- 
Warta w Krakowie. Gra toczy się dla 
obydwu rywali o wysoką stawkę, to też 
walka będzie bardzo zacięta. Warta 
wygrywając, wysumęłaby się przeć 
Garbarntę, mając o jeden punkt į o je- 
dna grę więcej. W iym wypadku o lo- 
sach mistrzostw zadecydowałaby po- 
stawa Pogoni w przyszłym tygodnin w 
(Krakowie. Wynik meczu Pogoni z Gar 
barnią mieć będzie nawet w razie klę- 
ski Warty, rozstrzygające znaczenie, 
W tym wypadku bowiem Wisła uzy- 
ska jeszcze szanse zdobycia 31 pank- 
tów, co przy lepszym stosunku bramek 
dałoby jej pierwszeństwo przed Gar- 
barnią, pokonaną ewent. przez Pogoń. 
Są to jednak kombinacje bardzo nie- 
pewne, to też chwilowo jest Garbarnia 
bezwzględnie najpoważniejszym pre- 
tendentem do mistrzowskiego tronu. 


A 


Przemyśl, w listopadzie. 
Polonja — Ruch 4:4 (1:1). Zawody 
c puhar „N. Głosu Przemyskiego". Obie 


drużyny wystąpily w składach osła- | 


bionych. Gra, choć na niskim pozio- 
mie, ale prowadzona w bardzo szyb- 
kiem tempie, obfilowała w momenty 
naprawdę inieresujące. W pierwszej 
polowie przedstawiał Ruch równorzę- 


A w 


n jesienny 


POLONIA—RUCH 4:1. — DRUŻYNOWY BIEG NA PRZEŁAJ WYGRYWA 


(Od naszego korespondenta). 


| dnego przeciwnika, a dysponując pe- 
wną obroną przypuszczał dość częste 
ataki pod bramkę Polonii (parę pięk- 
nych strzałów schwycił przytomnie 
Schwarz). Ataki Polonji choć częstsze, 
nie były dość obmyślone i likwido- 
wane były przez obronę lub dobrze 
tym razem dysponowanego bramka- 
rza Ruchu Rynikiewicza. W 30' zdo- 


Jebiuł Lechii w Wilnie. 


W WALCE O WEJŚCIE DO LIGI. 


Lwów, 9. listopada. 

W dniu wczorajszym wyjechała 
drużyna Lechji do Wilna, gdzie roze- 
gra z lamlejszym Klubem sportowym 
„Ognisko“ zawody finałowe o wejście 
do Ligi. Spotkanie powyższe jest dla 
Lechii bardzo ważne, gdyż w razie u- 
zyskania zwycięstwa w Wiłnie, zdobę- 
dzie ona dwa punkty, przez co zdecy- 
dowanie prowadzić będzie w rozgryw- 
kach o wekcie do Ligi. 

Osiągnięcie sukcesu z „Ogniskiem”* 
nie mależy do rzeczy (rudnych, gdyż 
zespół wileński nie przedstawia się 
zbyt groźnie. Nie zmaezy to, że zwycię- 
stwo Lerchji jest pewne, gdyż w piłce 
nożnej © wyniku decyduje częstokroć 


przypadek. Również długa i męcząca 
podróż lwowiaków, jakoteż obce boi- 
sko i publiczność ujemnie wpłynąć mo 
gą na grę Lwowian, tembardziej, że 
nie posiadają oni jeszcze odpowiednie; 
rutyny w tego rodzaju spotkaniach. — 
Spodziewamy się jednak, że drużyna 
naszą mimo wszystko uzyska zwycię- 
stwo, które ją poważnie zbliży do u- 
pragnionego celu, tj. do zdobycia miej- 
sca w Lidze. Do Wilna wyjechała Le- 
chja w swym pelnym składzie, który 
przedstawia się następująco: Lacho- 
wicz, Oracz, Pająk, Bogusz, Kada, Ja- 
chura, Małecki, Rusiecki, Czudżatk. 
Kruk, Domiezek. 


POLONIA, 


bywa Wawrzkowicz pierwszą i jedy- 
ną bramkę dla Ruchu. Rewanżuje zię 
w następnej minucie Sinda” z rzutu 
skarnego. 4 

W drugiej połowie gry Polonja 
energicznie zabiera się do pracy i przy 
puszcza caly szereg ataków na bnam- 
kę Ruchu.  Wkrólce zdobywa Bulek 
2-gą bramkę dla Polonii. Ruch wido- 
cznie osłabiony i zniechęcony nie sta- 
wia już należytego oporu, oddając 
inicjatywę Polonii, która teraz dopiero 
rozwija grę energiczną i w krótkim 
odsiępie czasu zdobywa dwie dalsze , 
bramki przez Siudę i Kowalskiego. 

Oceniając obie drużyny przyznać 
należy, że Ruch w oslalnim czasie po- 
czynił duże postępy, a w walkach o 
wejście do kl. A. wyrobił się i wzmo- 
cnił. Śłabą jego stroną jesi ciągle po- 
moc, obrona pewna, atak wykazuje 
jeszcze ciągle małą orjenłtacje pod 
bramką przeciwnika. 

W Polonji przeciwnie, pomoc cią- 
gle jeszcze jest najsilniejszą częścią 
drużyny; obrona, w której debjutował 
tym razem Knot, odpowiedziała swe- 
mu zadaniu, w ataku zadowolił Bulek, 
po części także Grzesiak ń Kalinowski. 

Sędziował dobrze p. Krejcarek, 

Drużynowy bieg na przełaj na prze- 
strzeni 3200 m. o mistrzostwo podekrę- 


„WIADOMOŚCI SPORTOWE". 


gu przemyskiego, w ramach nagrody 
wędrownej P. K. W. TF. odbył się 'w nis- 
dzielę 3 bm. Pierwsze miejsce zdoby- 
ła Polonja w składzie Piasecki, Łasz- 
czak, Szostak i Meniuk, drugie Czu- 
waj w składzie Adarncio, Aunecki, Bi- 
lan, Rosyłacz, Indywidnainie pierwsze 
miejsce zajął Kdamcio w czasie 10:50 
min., 2) Piasecki, 3) Szostak. W ogól- 
ne] punktacji pierwsze miejsce zajęła 
Polonja 74 pkt, 2) Sokół (Jarosław) 
26 pki., 3) Czuwaj 18 pkt. 
M. Br. 
—I—— 


Zawody siszeleck/e 
siganiznje Z. O. R. 
Lwów, 9. listopada. 

W niedzielę dnia 10 bm. odbędą się 
zawody strzeleckie treningowe dla 
członków ZOR. na strzelnicy wojsko- 
wej przy ul. Kieparowskiej, początek 0 
godzinie 9 rano. 

Strzelać się będzie tylko z karabi- 
nów kal. 22 oraz pistoletów. Broń oraz 
amunicja ma miejscu. Zgłoszenia w d. 
zawodów na strzelnicy przyjmuje refe- 
rent sport. ZOR. por. rez. Bolesław Dą 
browski. Fachowych wskazówek oraz 
pomocy dla. początkujących zawodni- 
ków udzielać będzie kpt. rez. Zyg. Be- 
reźnicki. — Zawody odbędą się nawet 
(w razie niepogody, gdyż kryte pawi- 
lony zabezpieczają zawodników przed 
deszczem, — Zarząd Zw. Ofic. Rezer- 
wy wzywa wszystkich swych człon- 
ków do jawienia się na strzelnicy w 
dniu zawodów. 

——9—— 


Walne Zgrom. Związku 
Hokeja na ledzie 


odbędzie się w poniedziałek 11 b. m. 
Lwów, 9. listopada, 

Zarząd L. 0. Z. H. L. zawiadamia, 
że doroczne zwyczajne Walne zyroma- 
dzenie zrzeszonych w nim klubów od- 
będzie się w poniedziałek dnia 11 listo- 
pada 1929 o godz. 18-tej względnie w 
drugim terminie o godz. 18.30 w loka- 
lu Lwowskiego Towarzystwa Łyżwiar- 
akiego przy ul. Pełczyńskiej 53. Dele- 
gaci klubów i towarzystw winni posia 
dać pełnomocnictwa reprezentowanych 
przez nich klubów sportowych. 

Porządek dzienny zebrania jest na- 
stępujący: 

1. Wybór przewodniczącego zebra- 
nia. 2. Odczytanie protokołu ostatnie- 
go Walnego Zebrania. 3. Stwierdzenie 
listy delegatów i uprawnionych do gło- 
sowania. 4. Sprawozdanie ustępujące- 
go Zarządu. 5. Zatwierdzenie sprawo- 
zdania Komisji Rewizyjnej. 6. Udzie- 
lenie absolutorjum z działalności skarb 
nika i zarządu. 7. Przeprowadzenie wy 
boru członków Zarządu, Komisji Rew. 
i Sądu polubownego. 8. Wnioski Zarzą 
du i członków. 


Ruch (Przemyśl)- 
Świłeż. 
Lwów, 9. listopada. 


Finałowe zawody pow. drużyn 9 
wejście do klasy „A“ odbędą się w 
niedzielę dnia 10 bm. o godz. 11.30 
przedpoł. na boisku L. K. S, „Świteż” 
u wylotu ul. św. Marcina, dojazd 
tramwajami 5, 7 i 10. 

Powyższe zawody budzą zrozumia- 
łe zainteresowanie ze względu na o- 
statnie zwycięstwo Ruchu nad Jehudą 
(Tarnopol) 5:2, Świteź wystąpi w peł- 
nym swym reprezentacyjnym skła- 
dzie i dołoży starań, by z tych zawo- 
dów wyjść zwycięzcą i zapewnić so- 
bie pobyt w A-klasie. 

—— p 


Pogoń-Hasmonea | 


GRAJĄ JUTRO O 11.30. 


Lwów, 9 listopada. 

W dniu jutrzejszym rozegra Pogoń 
zawody towarzyskie z Hasmoneą, Spo- 
tkanie powyższe, które odbędzie się 
na boisku Pogoni o godz. 11.30 przed- 
pol.. budzi wielkie zainteresowanie 
zarówno ze względu na ostatnie suk- 
cesy drużyny ligowej na G. Śląsku, 
jakoteż z powodu czekającego ją spot- 
kania z Garbarnią. Hasmonea znajdu- 
je się dzwiaj wprawdzie „tylko w kla- 


sie A, niemniej jednak, gdy chodzi o 
przeciwstawienie się swym dawnym 
towarzyszom, potrafi ona zdobyć się 
na odpowiedni wysilek, tak, że zawody 
jutrzejsze mieć będą zapewne bardzo 
interesujący przebieg. Obydwie druży- 
ny wystąpią w pełnych składach, w 
barwach Pogoni ujrzymy po dłuższej 
przerwie Prasa. 

Zawody jutrzejsze poprzedzi 
kanie rezerwą, 


spot- 


SUCHA ZAPRAWA ROZPOCZYNA SIĘ W PONIEDZIAŁEK. 


Lwów, 9. listopada. 

Okręgowy Ośrodek W. F. zawiada- 
mia, że z dniem 11 bm. rozpoczyna su- 
chą zaprawę dla zawodników narcia- 
rzy klubów lwowskich. Zaprawa obej- 
mie tak jak w roku ubiegłym. gim- 
nastykę, oraz marsze i biegi trendwe, 
Kierownictwo całej zaprawy obejmie 
kpl. Łucki Jerzy, reg. w. f. DOK. VI. 
Gimnastyka prowadzona będzie dwa 
razy tygodniowo w sali gimnastycz- 


nej I. gimnazjnm, przy ul. Kubali, w 
poniedziałki i czwartki, od godz 19.45 
do 21.15. Pierwsza lekcja gimnasiyki 
dnia 11 bm. Dni i godziny treningu bie 
gów zostaną dodatkowo ustalone w 
porozumieniu z zawodnikami. Zawo- 
dnicy winni poddać się z początkiem 
zaprawy badaniom lekarskim w tut. 
Poradn. sportowo - lekarskiej. Zgłosze- 
nia zawodników nadeszlią Kluby do 
Okr. Ośrodka W. F. do dnia 10 bm. 


Geo Andre 6 zimowym 


turnieju lekkoat'etycznym. 


Lwów, 9. listopada. 

Znakomity lekkoatleta francuski, 
Geo Andre, liczący dziś ponad 40 lat 
wieku, poświęca się obecnie jnłensy- 
wnej pracy nad udoskonaleniem swych 
młodszych kolegów. 

W tych dniach rozpisał om listy do 
klubów, zapytując, jak mamierzają 
wykorzystać dłngi okres zimy dla tre- 
ningu tekkoatletycznego i przy tej o- 
kazji składając własne swoje w tej 
mierze projekty. 

— Moim jedynym zamiarem, po- 
dobnie jak wielu moich kolegów jes, 
tak wykorzysłać okres sześciu miesię 
cy zimowych, aby w tym czasie nasi 
lekkoatleci mogli poprawić swoje błę- 
dy, podnieść poziom techniki szczegól- 
niej w tych konkurencjach, w których 
jesteśmy słabi. 

— W okresie zimy jedynie biega- 
cze dłuyodysłansowi moją z pożyt- 
kiem uprawiać biegi na przełaj, pod- 
czas gdy sprinterzy, skoczkowie i spe- 
cjaliści rzutów muszą z konieczności 
uprawiać pikę nożną, koszykcdwą, 
rugby, gry, w których zawsze ulec 


| 


| 


-można wypadkowi. 


Niektórzy lckko 


atleci calą zimę poświęcają na abso» 
lutny odpoczynek. 
— Jestem zdania, że wszyscy ci 


lekkoatleci powinni uprawiać w ciągu 
zimy treniny w zakresie swoich konku- 
rencji, aby nie wyjść z formy. Dlatego 
też chciałbym wezwać do pomocy 
wszystkich trenerów i lskkoatletów bez 
wzylędu na przynależność  klubctwą, 
aby razem na wzór Niemców i Amety- 
kanów prowadzić pracę zimową. W 
tym celu musimy zdobyć odpowiednie 
sale gimnastyczne, lub obszerne haie 
w kłórych można będzie zainsi E 
skocznię, rzutnię oraz bieżnię, na któ- 
rej będzie można biegać w pantoflach, 
zaopatrzonych w specjalne kolce. W 
ciągu zimy dla sprawdzenia postępów 


pracy zorganizowany zostanie mecz 

lekkoatletyczny w kali krytej. 
Powodzenie swego projcktu Geo 

Andre uzależnia w prostej linji od | 


stanowiska klubów, które wyrażeniem 
swej zgody na prowadzenie wspólnej 
ze wszystkimi pracy zimowej mogą 
go zrealizować, 


eda pizemyskid zawo 


SÓW 


koilzrskich, 
DLACZEGO KOLARZE POGONI NIE STARTOWALI W PRZEMYŚLU? 


Lwów, 9. listopada. 
(L. GŁ) W niedzielę, dnia 20. paź. 
dziernika, odbyły się w Przemyślu za. 
wody kolarskie na bieżni lekkoatletycz 
nej (t. zw. „łorowe'”), które organizo- 
wała Sekcja kolarska W. ©. S. S. 
„Polonja“ w Przemyślu. 

W zawodach tych brał udział z Po- 
goni lwowskiej jedynie p. Mann Ro- 
man, który w ostatniej chwili dowie- 
dziawszy się o tem, że zawody się od- 
będą (Pogoń nie otrzymała bowiem do 
niedzieli żadnego pisemnego zawiado- 
mienia), wyjechał do Przemyśla w nie 
dzielę rano przed zawodami autem, 
użyczonem mu Z grzeczności przez 
jednego z członków Pogoni i mimo 


zmęczenia podróżą, zdołał zająć w 
tych zawodach jedno drugie i jedno 
trzecie miejsce. 

Po powrocie p. Manna do Lwowa, 
dewiedział się piszący te słowa, że 
podczas wspomnianych zawodów licz- 
nie zebrana na boisku sportowa pn- 
bliczność przemyska zaczęła głuśnemi 
okrzykami dopominać się o start zna- 
nych lwowskich zawodników z Pogo- 
ni, krzycząc: „My chcemy Frössa” 
itd. i dając przy tem opust swemu nie- 
załowoleniu z powodu niepojewienia 
się ich na starcie. 

Jak się okazało, przyczyna tego 
incydentu leżała w tem, że organiza- 


torzy zawodów. którzy je wydaidmie | 
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reklamowali i zdołali dzieki temu ze- 
brać sporą ilość publiczności nie o- 
mieszkali w tej reklamie podkreślać, 
że na zawody przyjadą najlepsi lwow- 
scy kolarze z Fróssem, Igmatowiczem, 
Kiczkiem, Adlerem i Serbeńskim na 
czele. Tymczasem zarząd sekcji kolar- 
skiej Pogoni, który do soboty godz. 14 
nie otrzymał żadnej wiadomości, że 
zawody się odbędą, nie wyznaczył 
wskutek tego żadnych Zawodników na 
powyższe zawody. Dopiero w sobotę 
19. ub. m. o godz. 14 zostało kierow- 
nicbw Pogoni telefonicznie  zawiado- 
mione o zawodach tak, że zawiado- 
mienie zawodników było już niemo- 
żliwością, a pismo organizatorów z za- 
proszeniem na zawody otrzymał sekre 
tarjat Pugomi dopiero w poniedziałek 
dn. 21. października, a zatem w dzień 
po zawodach. 

Organizatorzy, którzy kosztem zna- 
nych i cenionych w Polsce całej na- 
zwisk zrobili sobie reklamę i dobrą 
kasę, nie poczuwali się nawet do obo- 
wiązku zawiadomienia ma czas macie: 
rzystego kl. zawodników, których mieli 
zamiar ma zawody sprowadzić i umo- 
żliwienia tym zawodnikom startowa- 
nia, a ponadto nie starali się nawet 
wytłumaczyć w odpowiedni sposób 
publiczności przemyskiej przyczyny 

niejawienia się zaraklamowanych przez 
siebie zawodników ra starcie, którą 
sami przez swe niedopatrzenie i opic- 
szałość spowodowali. 

Pomijając już okoliczność, że na 
zawody torowe, wzgl. takie, gdzio or- 
ganizacja opiera się na poważnych 
podstawach finansowych, klub orga 
nizujący zawody kontraktuje znamych 
jeźdźców, a w każdym razie osobiście 
i listownie komunikuje się z nimi i 
zapewnia sobie ich współudział, nim 
zaczyna zawody reklamować, to w 
każdym razie obowiązany jest przy- 

najmniej wcześnie zawiadomić odmoś- 
ny klub o terminie i programie zawo- 
dów 

Tych parę słów posłuży publiczno- 
ści przemyskiej jako wyjaśnienie po- 
wodów niestartowania Lwowian w o0- 
statnich zawodach kolarskich w Prze- 
myślu, a zarazem oduczy może orga- 
nizatorów „familjannego' urządzania 
zawodów, 
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Okr. Kregum sadów 
piłki nożnej obraduje! 
Lwów, 9. listopada. 
Nadzwyczajne Walne Zgromadze- 
nie Okręgowego Kollegjium Sędziów 
pilki nożnej we Lwowie odhędzie się 
w sobotę dnia 9 listopada br. w lokalu 
LZOPN. przy ul. Połockiego 10. 1 p 
godz. 18-tej z porządkiem dziennym: 
Wybór nowego Zarządu. 
W razie braku kompletu nastepne 
Walne Zgr. odbędzie się o godzinę pó- 
źniej bez względu na ilość obecnych. 
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Niedzielne zawody ligowe prowadzą 
następujący sędziowie:  Warszawian- 
ka — I. K. P. — kpt. Biłor, Wisła — 
Warta — p. Hanke, Ruch — Legja — 
p. Rutkowski. Spotkanie o wejście do 
Ligi Lechia — Ognisko prowadzić bę- 
dzie p. Pański z Grodna. 

Karpackie Towarzystwo  Narcia- 
rzy wzywa swoich zawodników do 
wzięcia udziału w suchej zaprawie, któ 
ra odbywać się będzie w poniedzialki 
iczwartki od godz. 19.45 do 21.15 w 
sali gimn. I ul. Kubali od dnia 11-go 
bm. począwszy. 
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